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                                                         Pan
                                                         Robert Biedroń
                                                         Prezydent
                                                         Miasta Słupska.

                                                Interpelacja międzysesyjna.

Dotyczy: zaśmieconego do granic (nie)przyzwoitości lasku na  granicy naszego
               Miasta i gminy Kobylnica, za Realem i w sąsiedztwie os. Niepodległości.

               Pisałem na ten temat już kilka lat temu, ale na pisaniu się skończyło ze 
względu na dość złożoną sytuację tego niegdyś pięknego lasku. Teren należy do 
Lasów Państwowych, ale leży na skraju gminy Kobylnica, natomiast służy (?!) 
mieszkańcom Słupska, a głównie osiedla Niepodległości. Lasy traktują ten lasek jako
las użytkowy i rębny, gmina  nie była  zainteresowana jego utrzymaniem, a potrzebny
jest mieszkańcom Miasta Słupska, choć to chyba oni głównie go zanieczyszczają.
              Aktualnie aż strach tam iść na wiosenny spacer, bo ścieżki i drogi są 
zdewastowane, ale nawet nie w tym problem. Wszędzie leżą stosy śmieci, 
zanieczyszczony jest też stawek, gdzie jeszcze kilka lat temu widać było wędkarzy, 
a obok było świetne miejsce do biwakowania, opalania, a nawet czasem i grillowania.
Śmieci przywożone są samochodami na przestrzeni ostatnich kilku lat i wysypywane 
po całym terenie, nikt tego nie sprząta, ani nie ściga winnych tego stanu rzeczy.
               Mamy Straż Miejską, jest Straż gminna, jest wreszcie Nowy Prezydent, 
Miejski Obszar Funkcjonalny i program ekologiczny zielonej rewolucji, więc może 
wreszcie znajdzie  się sposób na wandali i środki na oczyszczenie tego przyległego 
do Słupska skrawka zieleni. Telewizja pokazuje, jak Lasy Państwowe montują 
kamerki, które lokalizują śmieciarzy i kłusowników, może by tu taką zainstalować?!
               Zwracam  się więc w imieniu mieszkańców osiedla Niepodległości,
a zapewne i przyległych osiedli gminy Kobylnica, żeby podjąć pilnie działania 
w celu przywrócenia nam niegdyś zielonych płuc, poza hasłami ekologicznymi 
i programami MOF podejmijmy wspólnie konkretne działania na tym odcinku. 
Zapraszam Pana Prezydenta na wspólny spacer, a sprawa ruszy z martwego punktu!

                             Z poważaniem i życzeniami wesołych, wiosennych 
                                             Świąt Wielkanocnych
                                                                                 …..............................................................
                                                                                                                             (Bogusław Dobkowski)
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